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WRZESIEŃ 1972 R.

M  T Y S IĘ C Y  zuchów i  harcerzy naszej Chorągw i rozpoczęło 
nowy rok harcerski. Czekają nas nowe zadania i przeży­

cia, tym  atrakcyjn ie jsze im  p iln ie j i  z rozwagą rady drużyn  
i  szczepów opracują roczne p lany pracy.

S T A R T  do  nowego ro k u  p ra ­
cy h a rc e rs k ie j je s t z w y k le  b a r ­
dzo u roczyście  i  p rz y je m n ie  
p rzyg o to w a n y . „H a rc e rs k i T ro p “  
d o w ia d y w a ł się ja k  o d b y ł się 
o n  w  n ie k tó ry c h  h u fa c h  i  szcze 
pach.

400 H A R C E R Z Y  (delegacje 
w s z y s tk ic h  d ru ż y n  h u fc a  K a ­
m ie ń ) sp o tka ło  się na w ysp ie  
C hrząszczew o. Po o dczy ta n iu  
rozkazu  specja lnego  K om en da n ­
ta  H u fc a  B ro n is ław a »  B udy, 
d ru ż y n o w i z ło ż y li ra p o r t o go­
tow ośc i d ru ż y n  do p od ję c ia  za­
dań  w  n o w y m  ro k u  h a rce rsk im , 
a  ko m e nd an t w y g ło s ił o k o lic z ­
nośc iow ą  gawędę. T ra d y c y jn e  
ogn isko , p rzy  k tó ry m  w s p o m i­
nan o  w a k a c y jn e  p rzeżyc ia  i 
p rzygody, zakończy ło  to  bardzo  
m iłe  sp o tka n ie  ka m ie ń s k ic h  
harcerzy .

D L A  H A R C E R Z Y  z  D z iw n o w a  
s p o tk a n ie  n a  w y s p ie  n ie  b y ło  je d y ­
n ą  im p re z ą  in a u g u r u ją c ą  r o k  h a r ­
c e rs k i w  ty m  h u fc u .  W s p ó ln ie  7. in ­
s t r u k t o r a m i  Z H P  w  w o js k u  s z c z e p ' 
d r u ż y n  h a r c e r s k ic h  z o rg a n iz o w a ł a -  
la r m o w ą  z b ió rk ę  d !a  w s z y s tk ic h  
h a r c e r z y  z D z iw n o w a . S y g n a łe m  do 
z b ió r k i  b y ł  d ź w ię k  fa n fa r ,  ro z le g a ­
ją c y  s ię  z  k i l k u  p u n k tó w  te j  m ie j ­
s c o w o ś c i.  K r ó t k o  po  n im  n a  d z ie ­
d z iń c u  s z k o ły  s ta w i l i  s ię  w s z y s c y  
c z ło n k o w ie  Z H P . P ro w a d z e n i p rz e z  
-p r z y b y ły c h  w  g o ś c in ę  ż o łn ie r z y  r u ­
s z y l i  w  la s  i  ta m  w z ię l i  u d z ia ł w  
a t r a k c y jn y c h  z a ję c ia c h  i  z a b a w a c h . 
W s p ó łp ra c a  d z iw n o w s k ic h  h a rc e rz y  
z  w o js k o w y m i — in s t r u k to r a m i  Z H P  
z a p o w ia d a  s ię  p o ż y te c z n ie  i  a t r a k ­
c y jn ie .

K O M E N D A  H ufca  Szczecin - 
Dąbie, wspólnie ze szczepem 
ze szkoły n r 59 w  Klęsko w ie  
przygotowała na inaugurację  
roku harcerskiego ra jd  kolarski 
po ruszczy Bukow ej. U d z ia ł w  
n im  w z ię ło  36 p ięc ioosobow ych  
p a t ro l i  ze w szys tk ich  szczepów 
tego  hufca . T rasa  lic z y ła  25 
k m  i najeżona b y ła  ta k im i 
p rzeszkodam i ja k :  p rze jazd
p rze z  deskę, p rze jazd  z k u b ­
k ie m  w o dy  pod poprzeczką, 
s la lom . P onadto  u czestn icy r a j­
d u  m u s ie li w yka za ć  się z n a jo ­
m ością  p io n ie rk i o bozow ej, o - 
r ie n ta c ją  w  te ren ie  itp .

D yplom y najlepszym  w ręczał 
przew. Prez. D R N  w Dąbiu K. 
Usielski. O kazały się n im i pa ­
tro le  reprezentujące szczep przy  
szkole n r 71 im . I I .  Sucharskie­
go i szczep przy szkole n r 23 
im . Zaruskiego.

W S Z Y S T K IE  szczepy hu fca  
S zczecin-P ogodno za ina u gu ro ­
w a ły  n ow y  ro k  p ra cy  na b iw a ­
ka ch  bądź ape lach szko lnych . 
W szędzie oprócz  g łów nego  te­
m a tu : co i ja k  będziem y rob ić , 
zn a la z ło  sie m ie jsce  na w spo ­
m n ie n ia  z obozów  i  h a rce rsk ich  
b iw a k ó w .

Dodatek
„K u r ie ra  Szczecińskiego”  
K om endy C horągw i ZHP

N r 9 (101)

P O  R O K U  w e  w rze śn iu  w  szeregach in s tru k to rs k ic h  z ja w ia  
^  się spora g ru pa  m łod ych  lu d z i, k tó rz y  o s ta tn io  za łoży li g ra ­

na to w e  sznury . N a jw ię c e j w  te j g ru p ie  nau czyc ie li, są też ucz­
n io w ie  szkó ł ś re d n ich  i p rze ds ta w ic ie le  in n y c h  zawodów. S pra ­
w ą  n ie z m ie rn ie  w ażną  —  o bo k  serdecznego p rz y ję c ia  ich  do  k o ­
le k ty w u  in s tru k to rs k ie g o , wyposażenia  w  p od rę czn ik i i m a te ­
r ia ły  —  je s t u m o ż liw ie n ie  im  zdobyc ia  p rzyg o to w a n ia  do  p ro ­
w adzen ia  d ru ż y n y , zdobyc ia  p a te n tu  d rużynow ego . D o tychczas 
d ru ż y n o w y c h  s z k o liły  ce n tra ln e  szko ły  in s tru k to rs k ie , a le 
1 0 -dn iow e  k u rs y  po p ie rw sze  b y ły  za k ró tk ie  aby dosta teczn ie  
opanow ać m a te r ia ł ku rso w y , po d ru g ie  —  wobec ogran iczonych  
l im itó w  zw o ln ień , n ie w ie lu  in s tru k to ró w  m og ło  z n ich  k o rz y ­
stać i w  re zu lta c ie  co ro k u  1/4 d ru ż y n o w y c h  pozostawała  bez 
p rzeszko len ia . Po trzec ie  na  p rz y ję c ie  w  szkole in s tru k to rs k ie j 
trzeba  b y ło  n ie ra z  d łu g o  czekać, a d ru ż y n y  trzeba  p ro w ad z ić  
ju ż  od w rześn ia .

Te  i w ie le  in n y c h  p ow o d ów  z ło ży ło  się na to. że od ro k u  
bieżącego ksz ta łcen ie  d ru ż y n o w y c h  .p rzyb ra ło  now ą  fo rm ę . Od 
razu . od września rozpoczynamy wspólnym i s iłam i w  całym  
Zw iązku  powszechną A kcję Kształcenia Drużynowych, w  skró­
cie A K D , siad kryptonim  „A K aD cm ia“ . K ażdv h u fiec  na p od ­
s ta w ie  m a te r ia łó w  d ru k o w a n y c h  w  „M o ty w a c h “  pop row adz i 
k u rs  d ru ż y n o w y c h  w  fo rm ie  zaoczno-do tjhodzące j. zakończony 
p rzyzn an ie m  p a ten tów . W  naszej Chorągw i planujem y, aby  
kursy kończyły się zim ow iskiem . C e n tra ln e  szko ły  in s tru k to r ­
sk ie  będą p ro w a d z iły  ju ż  ty lk o  k u rs y  k a d ry  kszta łcące j d la  o r­
g an iza to ró w  ksz ta łcen ia  i  d oksz ta łcan ia  w  hufcach.

Potrzeba  d oksz ta łcan ia  się w szys tk ich  in s tru k to ró w , bez 
w zg lędu  na p rzyg o to w an ie  czy staż —  jes t d ruga  ważną s p ra ­
wą. Ja k  w  ka żdym  zaw odzie  w ie le  się w  h a rce rs tw ie  zm ien ia , 
zapasy w ie d zy  i u m ie ję tn o śc i z  czasem się przecież w ycze r­
p u ją . (K  S.)

14 P A Ź D Z IE R N IK A ,  
a nie ja k  dotychczas 

w listopadzie, 
obchodzony będzie

D Z IE Ń  N A U C Z Y C IE L A .

Z  te j okazji w szystkim  pedago­
gom, a  zwłaszcza tym . którzy  

pełnią funkcje  instruktorskie  
„H A R C E R S K I TR O P “ 

składa serdeczne życzenia 
radości i zadowolenia w  pracy.

P O S TA Ć  M a k s y m ilia n a  G o li-  
sza. nauczyc ie la  po lsk ich  dz iec i 
m ieszka jących  w  Szczecinie w 
la tach  m ięd zyw o jen n ych . do ­
brze znana je s t harcerzom  na­
szej C h o rąg w i, zw łaszcza tym , 
k tó rz y  in te re s u ją  sie h is to r ią  
szczecińskiego harcers tw a .
W szak to  M a k s y m ilia n  G olisz 
b y ł d ru ż y n o w y m  p ie rw sze j p o l­
sk ie j d ru ż y n y  h a rce rsk ie j, na­
zw ane j ..G ry f“  za łożonej 15 lu ­
tego 1934 ro ku  z in ic ja ty w y  
Z w ią z k u  P o lakó w  w  N ie m ­
czech. D a ta  ta  uznana je s t za 
noczątek is tn ie n ia  Z H P  w  
Szczecinie.

O D  K i r  K U  L A T .  w  lu ty m ,  w  r o ­
cz n ic ę  z a ło ż e n ia  ..c z a rn e j j e d y n k i “ , 
p r z y  p a m ią tk o w e j  p ły c ie  n a  p la c u  
Ż o łn ie rz a  o d b y w a  s ię  u ro c z y s ty  a- 
pe l. d la  u c z c z e n ia  p a m ię c i z a ró w n o  
M a k s y m i lia n a  G o lis z a . j a k  i  d r u ­
g ie g o  p o ls k ie g o  n a u c z y c ie la ,  k o n ­
ty n u u ją c e g o  p ra c ę  sw e g o  p o p rz e d ­
n ik a  — A le k s a n d r a  O m ie c z y ń s k ie g o , 
ró w n ie ż  z a m o rd o w a n e g o  p rz e z  h i t ­
le r o w c ó w . P a m ię ć  o n ic h  szcze g ó l­
n ie  ż y w a  je s t  w ś ró d  h a rc e rz y  H u f ­
ca  S zcze c in  N a d  O d rą . W  T e c h n i­
k u m  B u d o w y  O k rę tó w  d z ia ła  d r u ­
ż y n a  . .G r y f “ , k o n ty n u u ją c a  t r a d y ­
c je  s w e j p o p r z e d n ic z k i,  a  S o k o ła  n r  
41 od  w ie lu  la t  n o s i im ię  M a k s y ­
m il ia n a  G o lis z a .

O S T A T N IO  p rze żyw a ła  ona 
swe w ie lk ie  d n i. To  w ła śn ie  do 
te j szko ły  d o ta rła  u rn a  z p ro ­
cham i M a k s y m ilia n a  G olisza,

(D okończen ie  na  s tr. 2 „ H T ”)

W  U R O C Z Y S T Y M  z ło ż e n iu  u r n y  z p r o c h a m i M . G o lis z a  na  C m e n ta ­
r z u  C e n tr a ln y m  w  S z c z e c in ie  w z ię ły  u d z ia ł s e tk i h a rc e rz y  ( p a t rz  z d ję ­
c ie ) . In n e  z d ję c ia  z u ro c z y s to ś c i z w ią z a n y c h  ze s p ro w a d z e n ie m  p r o ­
c h ó w  d ru ż y n o w e g o  p ie rw s z e j d r u ż y n y  Z H P  „ G r y f “  z B ra n d e n b u rg a  d o  
S zcze c in a  z n a jd z ie c ie  n a  s t r .  2 „ H T “ .

Bardzo liczym y 
na harcerstw o
CSkrót wywiadu ministra Oświaty i Wychowania 

J. Kuberskiego, udzielonego tyg. „Motywy“)

W  ¿7 N U M E R Z E  „ M o ty w ó w “  
z  10 w rz e ś n ia  b r .  p r z e c z y ta l i­
ś m y  b a rd z o  in te r e s u ją c y  w y ­
w ia d  z m in is t r e m  O ś w ia ty  1 
W y c h o w a n ia  J e r z y m  K u b e r ­
s k im  p t .  „ B A R D Z O  L IC Z Y M Y  
N A  H A R C E R S T W O “ . P o s ta n o ­
w i l i ś m y  z a z n a jo m ić  c z y te ln i ­
k ó w  „H a r c e r s k ie g o  T r o p u “  z 
n ie k tó r y m i w y p o w ie d z ia m i m i-  
a ia t r a  n a  te m a t s p ra w  d o ty -  

. ,eząqych p rz e d e  w s z y s tk im  n a ­
sze g o  z w ią z k u . Z a in te re s o w a ­
n y c h  s z c z e g ó ła m i n o w e g o  p r o ­
g ra m u  m in is te r s tw a ,  o  k tó r y m  

■ , 3 , K u b e rs k i m ó w i w  p ie rw s z e j 
j -częśc i w y w ia d u ,  o d s y ła m y  d a  
j w s p o m n ia n e g o  n u m e r u  „ S lc r ty -  
I  w ó w “ .

—  In s t r u k to r z y  h a rc e rs c y  i ü m l 
s p o łe c z n i w y c h o w a w c y  c h c ą  a k t y w ­
n ie  u c z e s tn ic z y ć  w  ty c h  w s z y s tk ic h  
p rz e m ia n a c h , ja k ie  o b e c n ie  s ię  d o ­
k o n u ją ,  z g o d n ie  z  3 - le tn im  p r o g r a ­
m e m  M in is te r s tw a  O ś w ia ty  i W y ­
c h o w a n ia . W  c z y m  w ię c  m o g ą  b y ć  
p o m o c n i?
• — M y ś lę , źe b l is k i  je s t  czas, g d y  

w s p ó ln ie  2 w ła d z a m i h a r c e r s k im i  
p o d e jm ie m y  d e c y z ją ,  że k a ż d y  in ­
s t r u k t o r ,  o c z y w iś c ie  n ie  u c z e ń , p o ­
w in ie n  b y c  p e łn o p r a w n y m  c z ło n ­
k ie m  r a d y  p e d a g o g ic z n e j. K a ż d y  
t a k i  s p o łe c z n y  d z ia ła c z  p o w in ie n  
w c h o d z ie  d o  r a d y  p e d a g o g ic z n e j,  
a b y  o r ie n to w a ć  s ię  w  p ro b le m a c h  
s z k o ły  i  u m o s ić  p o d  d y s k u s ją  r a d y  
s io o je  s p ra w y .

P o  d ru g ie , p o w a ż n a  r o la  h a r c e r ­
s tw a  — ja k  sąd zą  — p o le g a  n a  o -  
g r o m n y c h  w a lo ra c h  h a rc e rs k ie g o  
p r o g r a m u  r m e to d y k i  p rz e d e  w s z y ­
s tk im  d la  r o z w i ja n ia  s a m o d z ie ln o ­
ś c i  d  s a m o rz ą d n o ś c i u c z n ió w . Są to  
c e c h y  b a rd z o  p o trz e b n e  m ło d z ie ż y .  
1 d la te g o  c h c ie l ib y ś m y  p e w n e  e le ­
m e n ty  p e d a g o g ik i h a r c e r s k ie j p rz e ­
s z c z e p ić  ta k ż e  d o  s z k o ly ( . . . )

i — C zeg o  T o w a rz y s z  M in is te r  o -  
c z e k u je  o d  n a szeg o  z w ią z k u  i  je g o  
8 0 -c iu  ty s ię c y  in s t r u k to r ó w ?

— J e ś li k a ż d y  z nas p r a c u ją c y  d la  
m ło d z ie ż y  i  z m ło d z ie ż ą  w y o b ra ż a  
s o b ie  n a d c h o d z ą c e  la ta  te n  p o w ­
s z e c h n ie  c y to w a n y  r o k  2Q00-c z n y ,  
je ś l i  m a  w y o b ra ź n ią  p e d a g o g ic z n ą ,  
m u s i so b ie  z d a w a ć  s p ra w ą  z te g o . 
ź e  ta k ie  c e c h y  c h a r a k te ru ,  j a k  i n i ­
c ja ty w a .  z a r a d n o ś ć g o s p o d a r n o ś ć ,  
s a m o d y s c y p lin a , u m łe ją tn o ś ć  sa m o -  
w y c h o iu y w a n ia ,  u m ie ję tn o ś ć  p r a c y  
d la  in n y c h  lu d z i  — są n ie z b ę d n e  w

k s z ta łto w a n iu  p o s ta w  m ło d z ie ż y .  Z  
te g o  w z g lą d u  h a rc e rs tw o  s z k o le  je s t  
n ie z b ę d n e . N o w o c z e s n e j s z k o ły  n ie  
m o ż n a  so b ie  w y o b ra z ić  bez h a r c e r ­
s tw a .

( ...)  W ś ró d  in s t r u k to r ó w  je s t  w ie lu  
s p e c ja l is tó w  r ó ż n y c h  d z ie d z in . N ie c h  
w y k o r z y s ta ją  te  u m ie ję tn o ś c i d o  
k s z ta łc e n ia  m ło d z ie ż y . P r z y k ła d o w o :  
m u s im y  s o b ie  p o w ie d z ie ć  w s p ó ln ie  
— s z k o ła  i h a r c e rs tw o  — że k tó re ­
go ś  d n ia  n a le ż y  s k o ń c z y ć  ze z m o rą  
n ie u m ie ję tn o ś c i p ły w a n ia  w ś ró d  
u c z n ió w . S a m a  s z k o ła  te g o  n ie  ro z ­
w ią ż e . B ę d z ie m y  w ię c  p o d e jm o w a li  
w s p ó ln e  w y s i łk i ,  ta k ż e  n a  o b o za ch

G d y b y m  z a czą ł w y l ic z a ć  czeg o  o- 
c z e k u ję  o d  w a s z e j o r g a n iz a c j i,  p o w ­
s ta ła b y  d łu g a  l i ta n ia .  P rz e d e  w s z y ­
s tk im  s ta w ia łb y m  na t a k i  t y p  in ­
s t r u k to r a ,  h a rc e rs k ie g o  d z ia ła c z a ,  
k t ó r y  b ę d z ie  p e łe n  in ic ja t y ie y ,  k tó ­
r y  n ie  b ę d z ie  s ię  z ra ż a ł, g d y  cza ­
sem  to , co  r o b i  n ie  s p o tk a  s ię  z a k ­
c e p ta c ją  k ie r o w n ik a  s z k o ły .  N ie c h  
s ię  ty m  n ie  p rz e jm u je .  D y re k to rz y  
czę s to  p rz e k o n u ją  s ię  d o p ie ro  p o s t  
fa c tu m . M u s im y  b a rd z o  in te n s y w n ie  
d z ia ła ć  w  ś r o d o w is k u  m ło d z ie ż y . J 
d la te g o  b a rd z o  g o rą c o  s ta w ia łb y m  
n a  r o z w ó j  in ic ja t y w y  in s t r u k to r ó w .  
N ie c h  z a s y p u ją  s z k o łą  i  szczep s w y ­
m i p o m y s ła m i.  P o trz e b n a  n a m  je s t  
p rz e c ie ż  a k t y w n a  s z k o ła  i  a k t y w n a  
o rg a n iz a c ja .

— H a rc e rs tw o  m o że  o d e g ra ć  p o ­
w a ż n ą  ro lę  w  w ią z a n iu  s z k o ły  ze 
ś ro d o w is k ie m , z ro d z ic a m i,  ta k ż e  
p o m ó c  yv r e a liz a c ji  n o y /y c h  zad a ń  
w y c h o w a w c z y c h , c h o c ia ż b y  w y c h o ­
w a n ia  p rz e z  p ra c ę .. .

—  O c z y w iś c ie . T .ic z y m y  b a rd z o  na  
to .  P r z y k ła d :  c h c ie l ib y ś m y  p rz y s p o ­
s a b ia ć  m ło d z ie ż  d o  u m ie ję tn o ś c i sa­
m o o b s łu g i.  M u s im y  szereg p ra c  w  
szko le , o d d a ć  w  rę c e  s a m e j m ło d z ie ­
ż y . N ie  c h c ia łb y m  p rz e z  to  p o w ie ­
d z ie ć , że h a rc e rs tw o  m a  s p rz ą ta ć  
S z k o ły . J e s t n a to m ja s t  szere g d z ie ­
d z in  ty c ia ,  k tó re  p o w in n a  o rg a n iz o -  
w a ć  s a m a  m ło d z ie ż , d la  s ie b ie  z 
in ic ja t y w y  i  p o d  k ie r o w n ic tw e m  o r ­
g a n iz a c j i. ' W  ty m  w z g lę d z ie  ro la  
h a rc e rs tw a  je s t  o g ro m n a . W y o b ra ­
ż a m  s o b ie  w ię c  d z ia ła n ie  h a rc e rs tw a  
ja k o  w s p ó łp a r tn e ra  w  r o z w o ju  
w s z e c h s tro n n ie  p o ję te j  in ic ja t y w y  
u c z n ió w

— P rz y  z a c h o w a n iu  p e łn e j s a m o ­
d z ie ln o ś c i i s a m o rz ą d n o ś c i o rg a n iz a ­
c j i . . .

— T a k . O rg a n iz a c ja  n ie  m u s i i  n ie  
p o w in n a  b y ć  p ro w a d z o n a  za r ę k ę  
p rz e z  ra d ę  p e d a g o g ic z n ą  czy  d y r e k ­
to ra  s z k o ły .  N ie ra z  ta  „ karc.ącH “  
rę k a  m o ż e  s ię  p rz y d a ć , a le  ty lk o  
w te d y ,  g d y  sp a d a  a k ty w n o ś ć  d r u ż y ­
n y . A le  n ie  p o  to . a b y  tę  a k t y w ­
n o ść  h a m o io a ć .

— A  w ię c  z a d a n ie m  d y r e k to r a  
s z k o ły  je s t  p o b u d z a n ie  a k ty w n o ś c i,  
k ie d y  j e j  n ie  m a  i w s p ie ra n ie  i n i ­
c ja t y w  h a rc e rz y .. .

— O c z y w iś c ie . K a ż d y  ro z s ą d n y  p e ­
d a g o g  n ie  m o ż e  p o s tę p o w a ć  in a c z e j.

—  N a  ja k ą  p o m o c  ze s tro n y  w ła d z  
o ś w ia to w y c h  m o g ą  l ic z y ć  n a s i i n ­
s t r u k t o r z y  i je d n o s tk i  o r g a n iz a c y j­
ne ?  Jest. s ze re g  p ro b le m ó w , k tó re  
w y m a g a ją  r o z w ią z a n ia .  P r z y k ła d o ­
w o :  a d m in is t r a c y jn e  z le c a n ie  p e ł­
n ie n ia  f u n k c j i  d ru ż y n o w e g o , n ie d o ­

c e n ia n ie  p rz e z  d y r e k to r ó w  s p o łe c z ­
n e j  d z ia ła ln o ś c i m ło d z ie ż o w y c h  d r u ­
ż y n o w y c h ,  k o n ie c z n o ś ć  u z n a n ia  d o ­
k s z ta łc a n ia  in s t r u k to r s k ie g o  ja k o  
d o s k o n a le n ia  p e d a g o g ic z n e g o .. .

— Z a c z n ę  o d  p e w n e j u w a g i,  m a ją ­
c e j c h a r a k te r  h is to r y c z n y .  K a d ra  
in s t r u k to r s k a  z je d n e j s t r o n y  b a r ­
d zo  n a m  o d m lo d m a la , a z d r u g ie j. . .  
b a rd z o  z e s ta rz a ła  s ię . P rz y c z y n a  
t k w i  w  ty m  — ja k  w s z y s c y  s ię  o -  
r ie n t u je m y  — źe h a rc e rs tw o  w  n ie ­
d o s ta te c z n y m  s to p n iu  r o z w i ja  s ię  na  
te re n ie  s z k o ły  ś re d n ie j. . .

— G d y ż  n ie  m ia ło  ta k ic h  m o ż l i ­
w o ś c i...

— T a k . I  s tą d  b ie rz e  s ię  sze re g  
k ło p o tó w  o rg a n iz a c j i.  P o w s ta ło  na  
p r z y k ła d  ta k ie  z ja w is k o ,  że d z ie c i 
b y ły  tu y c h o w y w a n e  p rz e z  d z ie c i.  W  
p rz y p a d k a c h  ta le n tó w  p e d a g o g ic z ­
n y c h  je s t  to  ro z w ią z a n ie  d o  p r z y ję ­
c ia . A le  p rz e c ie ż  n ie  ta k  częs to  
t r a f ia ją  s ię  ta k ie  ta le n ty .  D la te g o  
łą c z ę  n a d z ie je  p rz e ła m a n ia  ty c h  
t r u d n o ś c i z r o z w o je m  h a rc e rs tw a  w  
s z k o le  ś re d n ie j.  B o  w  g r u n c ie  rz e ­
c z y  — l c h y b a  s ię  z t y m  z g o d z ic ie  
b ę d z ie  n a j le p ie j ,  g d y  o d p o w ie d z ia l­
n o ść  za g ru p ę  p o n o s ić  b ę d z ie  m ło ­
d y  c z ło w ie k ,  k t ó r y  m o że  ta lcą  o d ­
p o w ie d z ia ln o ś ć  p o n o s ić . A  ta k ż e  
t rz e b a  o p ie k o w a ć  s ię  d w o jg ie m :  
g ru p ą , k tó r ą  s ię  o n  z a jm u je  i n im  
s a m y m . T o  je s t  p rz y c z y n a , k tó ra  
p o w o d o w a ła  sze re g  n e g a ty w n y c h  n a ­
s t r o jó w  w ś ró d  n a u c z y c ie ls tw a . D la te ­
g o  te ż  czę s to  z d a rz a ło  s ię  tu  i  ó w ­
d z ie . źe n ie ja k o  z u rz ę d u  n a zn a cza ­
n o  n a u c z y c ie la  n ą  s ta n o w is k o  d r u ­
ż y n o w e g o . N a le ż y  o d e jś ć  o d  t a k ic h

p r a k t y k .  C o u w a lę  n ie  o zn acza , źe  
n ie  n a lc ż f/  w  d a ls z y m  c ią g u  g o rą c o  
zach ę ca ć  m ło d y c h  n a u c z y c ie l i,  a  
s z c z e g ó ln ie  d a w n y c h  h a rc e rz y , d o  
te g o , b y  p r a c o w a li  ja k o  in s t r u k to ­
r z y .

O so b iśc ie  bę dę  b a rd z o  ra d , je ś l i  
n p . d y r e k to r  s z k o ły  je g o  z a s tę p ca  
i  in n i  n a u c z y c ie le  bę dą  c h o d z i l i  co  
d z ie ń  to  m u n d u ra c h  —  je ś l i  są i n ­
s t r u k t o r a m i.  B ę d z ie m y  n a w e t d o  te ­
g o  z a c h ę c a li. N ik o m u  to  u jm y  n ie  
p rz y n ie s ie .  O d w r o tn ie  — b ę d z ie  p o d ­
n o s i ło  a u to r y te t  n a u c z y c ie la  w  o -  
cz a c h  u c z n ió w .

— T r u d n a  je s t  s y tu a c ja  m ło d z ie ­
ż o w y c h  d r u ż y n o w y c h .  C zęs to  s p o ty ­
k a ją  s ię  z n ie c h ę c ią  s w y c h  d y r e k to ­
r ó w  s z k ó ł,  że  p o d e jm u ją  d z ia ła ln o ś ć  
s p o łe c z n ą  w  s z k o ła c h  p o d s ta w o ­
w y c h . . .

— U c z n io w ie  s z k ó l ś re d n ic h , m ło ­
d z ie ż o w i d r u ż y n o w i,  k tó r z y  p r a c u ją  
z m ło d z ie ż ą  m ło d s z ą  p o w in n i  b y ć  
t r a k t o w a n i  p rz e z  d y r e k to r ó w  s w y c h  
.s z k ó l m a c ie rz y s ty c h  ja k o  a k t y w iś c i  
m ło d z ie ż o w i n u m e r  je d e n . J a k o  cA, 
k tó r z y  p rz y s p o s a b ia ją  s ię  d o  sp o ­
łe c z n e j p ra c y  p e d a g o g ic z n e j. W ia d o ­
m o , że n ig d y  ta k ic h  lu d z i  n ie  bę ­
d z ie m y  m ie l i  za d u ż o , a p o tr z e b y  
są o g ro m n e (. . . )

( ...)  I n s t r u k to r  h a r c e r s k i je s t  te g o  
t y p u  c z ło w ie k ie m , z  k tó re g o  o b e c ­
n o ś c i w  s z k o le  p o w in n iś m y  s ię  c ie ­
sz y ć . K a ż d e g o  d y r e k to r a  s z k o ły  n ie ­
c h ę tn e g o  d z ia ła ln o ś c i In s t r u k to ró w  
h a rc e rs k ic h  t r a k to w a ć  trz e b a  ja k o  
n ie p e łn e g o  w y c h o w a w c ę , ja k o  o so bę  
n ie ro z u m ie ją c ą  is to t y  w sp ó łc z e s n e g o  
w y c h o w a n ia , w s p ó łc z e s n e j p e d a g o ­
g ik a . . . )

( ...)  K o ń c z ą c  naszą  ro z m o w ę  
c h c ia łb y m  s ię  z w ró c ić  d o  w s z y s tk ic h  
in s t r u k to r ó io  h a r c e rs k ic h  i  in n y c h  
s p o łe c z n y c h  w y c h o w a w c ó w . C h c ia ł­
b y m  ic h  p ro s ić ,  a b y  p r o g r a m  M in i­
s te r  s t io a  O ś w ia ty  i W y c h o w a n ia  na  
la ta  1972— 1975 t r a k t o w a l i  ja k o  s w ó j 
p ro g ra m . W s z y s c y  je s te ś m y  w s p ó ł­
o d p o w ie d z ia ln i za r e a liz o w a n ie  te g o  
p r o g r a m u  —  od  m in is t r a  d o  d r u ż y ­
n o w e g o . K a ż d y  to z a k re s ie  s w o ic h  
o b o w ią z k ó w . 1 w s z y s c y  m u s im y  
c z u w a ć  n a d  ty m  a b y  z o s ta ł o n  w y  
k o n a n y  w  p e łn i.

D la te g o  ró w n ie ż  ta k  b a rd z o  n a m  
z a le ż y  n a  r o z w o ju ,  d a ls z e ) a k t y w i ­
z a c j i  i  n o w y c h  s u k c e s a c h  id e o w o -  
w y c h o w a w c z y c h  Z w ią z k u  H a rc e r ­
s tw a  P o ls k ie g o .
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KE WIESZ 00? GDZIE? SUM?
- DO HARCERSTWA WSTĄP!

f  ’ 0  B O K U  T Y S IĄ C E  D Z IE W C Z Ą T  I  C IIŁ O P C O W . O PIJS Z- 
v < a *  S Z K O Ł Y  P O D S TA W O W E , O P U S ZC ZĄ  T E Z  SW OJE  

Z A S T Ę P Y  I  D R U Ż Y N Y . C ZY  N IE  U T R A C Ą  Z  N IM I  K O N ­
T A K T U , C ZY  W  S Z K O Ł A C H  Ś R E D N IC H  P O W R Ó C Ą  DO  
H A R C E R S T W A ? W  D U Ż E J  M IE R Z E  Z A L E Ż Y  TO  O D  TE G O , 
J A K IE  „ P O W IT A N IE "  W  NO W E J S Z K O L E  P R Z Y G O T U J Ą  IM  
H A R C E R Z E  ZE  S T A R S Z Y C H  K L A S . J A K  P O M O G Ą  IM
w p i e r w s z y c h  t r u d n y c h  c h w i l a c h , k i e d y  j e s z ­
c z e  N IE  B A R D Z O  W IE D Z Ą  „CO? G D Z IE ?  I  S K Ą D ? “.

D Z IŚ  chcem y W a M  opisać je -  s k i z a w ie ra ! ró w n ie ż  m iith o w a - 
dna  z dobrze  za p la n ow an ych  i  n ia  czterech  d ru ż y n o w y c h  szęze
p rze p ro w a d zon ych  a k c ji „P o w i.  p u -----Z byszka  K rassów sk iepo
ta n ie “  w  szkolę ś re d n ie j. W  T e - K rz y s z to fa  P o lak ie w icza , M a rk a  
c h n ik u m  M e ch an iezno -E ne rge - S ako w sk ie g o^  i  A n d rz e ja  G ra - 
ty c z n y m  w  S zczecin ie  is tn ia ły  bow skiego . T ych  —  d ru h  h u f-  
dotychczas 4 d ru ż y n y : lacznoś- eow y a u te n tyczn ą  szabla  u ro -  
c i, lo tn icza , w o dn a  i  cze rw o - czyście pasow a ł na d ru ż y n o - 
n ych  beretów . T a k  się z łoży ło , w ych .
że w iększość ha rce rzy  s ta n o w ili D y re k to r  szko ły  o raz  o n ie k u n  

“ “  k,tÓrZV h a n S S w a  z m a m ie n ia  ¿ S ly  Pe
w ie c T T r u ż y n y  *  “  d ^ o g ic z n e j dh  S. G ie d y k  m >

. W ili o w a żne j r o l i  h a rce rs tw a
N a ta rc ie  na k la s y  p ie rw sze  w  ¿y c iu  S7.k o ły . 

p rzyg o to w an o  w ie c  szczególn ie 
s ta rann ie . Już  1 w rześn ia  ro z­
w ieszono  w  szko le  ko lo ro w e  
p la k a ty  p ropagu jące  p racę  d ru ­
żyn. W szyscy harcerze  p rz y c h o ­
d z i l i  do szko ły  w  m u n du ra ch  i 
ro z to czy li op iekę  nad p ie rw s z y ­
m i k la sam i. O p ieka  ta  okaza łą  
sie bardzo  p otrzebna , gdyż no­
w ic jusze  m ie li w ie le  w ażnych  
sp ra w  z a ła tw ić . Jednocześnie 
ra d a  szczepu z w ró c iła  sie do 
d y re k c ji szko ły  z prośbą o  po ­
zw o le n ie  p rze p ro w a d zen ia  na 
p ie rw szych  le k c ja c h  w y c h o w a ­
wczych  w  k lasach  p ie rw szych  
pogadanek na tem a t harcers tw a .
Po u zyskan iu  zgody d ru ż y n o w i 
o m a w ia li w  każde j k i asie p ra ­
ce sw o ich  d ru ż y n  soecja lnośc io- 
w ych . m ó w il i o  sprzęcie  ja k i 
pos iada ją , ja k ą  w iedze  fach o w ą  
m ożna w  d ru ż y n ie  zdobyć.
W szys tk ich  ch ę tn ych  do w s tą ­
p ie n ia  do d ru ż y n y  zaprasza li na 
dz ień  17 w rześn ia  —  na u ro czy ­
ste rozpoczęcie ro k u  h a rc e r­
skiego.

W  d n iu  ty m  w  a u li szko ły  
zg rom adz iła  się soora g rupa  
„n o w y c h “ . W  uroczystośc i W ziął 
u d z ia ł d y re k to r  szko ły  m g r P.
R a dz iuk  i K o m e n d a n t H u fca  
Szczecin n /O d rą  hm  B. W a le n ­
tyno w icz . Rozkaz K om en da n ta  
h u fca  o tw ie ra ją c y  ro k  h a ree r-

Po ape lu  n iespodzianka  —  
h arcerze  p rz y g o to w a li ko m in ek , 
na k tó r y  za p ros ili s te rn ik a  m o r­
sk iego  J u rk a  P erzyosk iego  (w y ­
c h o w a n ka  szczepu), k tó ry  by ł 
cz ło n k ie m  e k ip y  ja c h tó w  to w a ­
rzyszących  O lim p ia d z ie  w  K i-  
Ib n ii. Tem u też chyba  należy 
p rzyp isać , że n a jw ię c e j ch ę t­
nych  zg łos iło  sie do d ru ż y n y  
w o d n e j, tak  ze m ia s t je d n e j —  
g igan ta , u tw o rzon o  d w ie  d ru ­
ż y n y  o te j spec ja lnośc i. W  su­
m ie  zg łos iło  się b lis k o  70 ch ę t­
nych  do  p ra c y  w  d rużynach.

Przed m łodą  ka d rą  in s tru k ­
to rską  s to i te raz  tru d n e  zada­
n ie  —  trzeba  ta k  k ie ro w a ć  p ra ­
cą d ru żyn , aby n ie  zaw ieść o- 
cze k iw a ń  „n o w y c h “ . Szczepo­
w y  dh  Janek  K ie ł w ie rz y , że na 
pew no  w szys tko  będzie dobrze.

(K . S.)

HARCERSKA MAPA POLSKI 
w każdej szkole

S IE R P N IO W Y  num er „M oty ­
w ów " przyniósł ciekaw ą i a - 
trakcy jn ą  propozycję —  stwo­
rzenia w  każdej szkole.- w  każ­
dym  hufcu —  H A R C E R S K IE J  
M A P Y  P O L S K I.

P rzypom inam y
J '1.® p ra w a  i o b o w ią z k i“  p o d  W  P R O T O K O L E  p o s ie d z e n ia  R a d y

Z i f h v  L , .  • • S zczeP« D rz v  T e c h n ik u m  S a ra o ch o -
1 ,h a rc e rz e  m a ja  n a s tę p u ją  d a w y m  z a n o to w a n o :  „ . . . s k ła d k i  n a - 

ce  D a w a  ? o b o w ią z k i 5) r e g u la r n e  le ż y  ze b ra ć  d o  k o ń c a  w rz e ś n ia “  
Ro O L la ca m a  s K la d k i c z ło n k o w s k ie j.  T e n  szczep p o d o b n o  zaw sze  m a
i b o w  a z c k " łU « ! r u k w r  Z H P  ,m .a s k ,a d ! i i  G a c o n e  na b ie żą co . W s /.v -  o D o w ia z c k . 2) a k t y w n ie  u y z e s tn i-  sfckim  lm fc o w y m  s ż c z e n n w y m  'a r i i  
s to m a  <W d ł ’:,a la lu o ś c « Z w ią z k u . . .  s y -  ż y n o w y m  p r o p o n u j w ”  *  ;  n ie c o  
S r ;  S E T , l n -  *> ~ y k ta d  a s p ra w ę  f i n a L ó w  po - 

? la , s c ,s lo s c ‘ d o d a ^ -  t r a k to w a ć  ja k o  je d n a  /  w y ty c z n y c h  
ze s k ła d k i c z ło n k o w s k ie  w y n o s z ą  n o w e g o  h a rc e -s k ie ^ o  r o k u
" *„ri » ’ k,M ‘ oO u*Tc"' f

,n M r u k .lo r “ w  5 7 k  od s ,i ie  i in s t r u k to r s k ie  s ta n o w ią  m ię -  
id e  T o  w * ® « » .* * “ *  ?  m ie s ie e z  d z y  in n y m i  fu n d u s z e  na  g o s p o d a r
c ź l i . k a  z w fa z k u  Ze k a z d e " °  k ® Z w ią z k u ,  o c z y m  m ó w i n a m  §

ia i ,  t - * 1! * 7“ }* 48 ro z d z ia łu  8 s ta tu tu  Z H P .
<>d t  ^ ir ,Z U ie m y ^ ,e 2 n , e " ° ? . C z ło n k o w ie  n a s z e j o rg a n iz a c j i  p o -  
O d 3 la t  nasza C h o rą g ie w  „ b i j e  w ia n ,  p a m ię ta ć  że d o  r e a liz a c ji  

( ja k ż e  s m u tn e ! )  w  s k a l i  w s z e lk ic h  z a d a ń  o p ró c z  c h ę c i do

Przy je j pomocy zapoznamy 
ogól uczniów i sym patyków  na­
szej organizacji z działalnością  
i  dorobkiem  ZH P .

Co należy w  zw iązku  z tym  
zrobić:

★  W Y K O N A Ć  na dużym k a r­
tonie kolorową Harcerską  
M apę Polski (sw ojej wsi, 
m iasta, pow iatu lub  w oje­
wództw a),

★  ZG Ł O S IĆ  do „M otyw ów “ 
swój udział w' akcji,

★  N A D S Y Ł A Ć  do „M otyw ów “ 
in form acje o dorobku swojej 
drużyny, szczepu, kręgu, 
hufca.

K A Ż D Y , czyja inform acja  do 
Harcerskie j M apy Polski zosta­
n ie  w ydrukow ana w  „M oty ­
w ach“ otrzym a specjalną pa­
m iątkow ą pocztówkę.

Wszystkich zainteresowanych  
odsyłam y do „M ofyw ów “ n r 37 
z 27 sierpnia br. i dodajem y, że 
szczegóły techniczne w ykonania  
m apy znajdziecie w  „M oty ­
w ach“ z dn. 25 września br.

Jako pierwszy w  Chorągw i 
Zachodnio-Pom orskiej H arcer­
ską M apę Polski w ykonał H u ­
fiec Świnoujście.

Czekam y na pozostałe hufce!

re k o rd y 1
o g ó ln o p o ls k ie j w  n ie p ła c e n iu  s k ła ­
d e k . Z a jm u je m y  o s ta tn ie  lub  p rz e d  
o s ta tn ie  m ie js c a , w ra z  z C h o rą g w ią  
Z ie lo n o g ó rs k a .

W  re k u  1971 p ia n  z b ió rk i s k ła ­
d e k  in s tru k to rs k ic h  w y k o n a liś m y  w  
7 i p roc. a s k ła d e k  cz ło n k o w s k ic h  
w  50,4 proc. D o cze rw c a  ro k u  b ie ­
żącego ogólna sum a « p ła c o n y c h  
s '.ładę U /n ó w  sta no w i za le d w ie  53 
proc p lanu .

A N A L IZ U J Ą C  te< stan rze czy , 
p rzyp u s zcza łam , że p la n  sk ła d ek  
J-*“ł o r 'e z  G łó w n a  K w a te rę  /..ia . . -  
i: :- z -v v *ż  in v . O ka/.u  e s ic , że D ian  
sk ła d ek  u sia ła  sie u  : < '.s u  h i  - 
cerskiegL  z grn In ia  ka żd eg o  ro k u . 
N ie  o b e jm u je  w:.-.- r \ f  r w y g ó r iA U -  
p y c li, lecz fa k ty c z n e , podane p rzez  
d ru ż y n o w y c h . M o że  n ie k tó rz y  d ru  
z y n o w i ty c h  n ie lic zny ch  d ru ż y n  
p o d w y żs za j»  ic h  stan  o „ m a rtw e  
dusze“  n ie  m y ś lą c  o ty m . że sam i 
sobie szkodzą. P rze c ież  k a ż d y  sta­
ty s ty c zn y  h arc erz  m u si p łac ić  sk ład  
k i ,  k to  w ię c  m a zap łac ić  za tych  
k tó ry c h  fa k ty c z n ie  n ie  m a?

S» d ru ż y n o w i k tó rz y  p o tra f i»  za  
chęcić SYĆoich h a rc e rzy  do o bow iąz  
k u  p ła ce n ia  s k ła d e k . Z b ie r a ją  w  =poi 
n ie  m a k u la tu rę , żo łę dz ie , ka s z ta n y , 
p o d e jm u ją  d ro b n e  p rac e  zarob k o w e  
i  w  ten  sposób z d o b y w a j»  fu n d u ­
sze na o p łac en ie  sk ła d ek . In n i  d ru  
ży n o w i od now o w s tę p u ją c y c h  po ­
b ie ra ją  od ra zu  1t) z ł i m a j»  „ z  gło  
w v “  op łatę  s k ła d e k  za c a łv  ro k . 
N ie  jest to  z pew nością  najszc zę ­
śliw sze ro zw ią za n ie  a le  każ-^y soo 
sób jest d o b rv . b y le  p ro w a d z ił do  
“Celu k tó ry m  j e «  rc -u la r n e  p ła ce - ,

W  U R O C ZYS TE J a k a d e m ii z 
o k a z ji 59-lecia  Z w ią z k u  P o la ­
k ó w  w  N iem czech — o d b y ła  się 
w  Z a m k u  — n ie  za b ra k ło  przed 
s la w ic ic ł i szczecińskiego h a rc e r­
stwa.

Fo to : A n a to l W eczcr

D E LE G A C JA  pionierów  N R D  z urną z procham i M aksym i­
liana  Golisza w  drodze na cm entarz w  Brandenburgu, gdzie 
w  A le i Zasłużonych, Pod Pom nikiem  O fia r Faszyzmu odbyła  
się podniosła uroczystość pożegnania prochów bohaterskiego 
Polaka .

H A R C E R ZE  ze Szkoły n r 41, która od la t nosi im ię M aksy­
m iliana  Golisza przekazują urnę z procham i dyrektorow i 
szkoły.

Powrócił na ziemią 
drogą mu ponad wszystko
(D okończen ie  ze s tr. 1 „H T ” )

p rzyw ie z io n a  przez szczecińską 
delegację  z B ra nd en b u rga , gdzie 
w  czasie o k u p a c ji za m o rdo w a n y 
zosta ł M . G olisz. W  te j szkole 
o d b y ł się u roczys ty  ape l ca łe j 
m łodz ieży, z u dz ia łe m  gości u - 
czestn iczących w  u roczystoś­
c iach  z o k a z ji 50-lec ia  Z w ią zku  
P o la kó w  w  N iem czech.

W  P O N IE D Z IA Ł E K  24 w rze ­
śn ia, w  obecności p rz e d s ta w i­
c ie li w ła d z  p a r ty jn y c h  i  pań­
s tw o w y c h . l ic z n y c h  pocztów  
sz tan d arow ych , harcerzy , w o j­
ska, b y ły c h  d z ia łaczy  Z w ią z k u  
P o lakó w  w  N iem czech, re p re ­
z e n ta n tó w  P o lo n ii z B e r lin a  za­
chodniego  o ra z  ro d z in y  M . G o­
lisza o d b y ło  się uroczyste  złoże­
n ie  jego  p ro ch ó w  w  n iszy g ro ­
bow ca w  A le i Zas łużonych  
C m en tarza  C entra lnego .

— O dd a jem y  d z is ia j Ziem i 
Szczecińsk ie j, z ie m i zawsze pol­
s k ie j, tak  dziś ja k  i p rzed  w ie ­
k a m i. p ro chy  je j  w ie rn e g o  sy ­
na —  M a k s y m ilia n a  G olisza  — 
p o w ie d z ia ł w  czasie u ro czys to ­
ści p rze w od n iczący  W o je w ó d z ­

k ie j Rady Przyjació ł H arcer­
stwa, sekretarz K W  P Z P R  —  
J. Łazarz. M , Golisz dowiódł 
bowiem , że droga m u była ta  
ziem ia ponad wszystko.

W E  W S Z Y S T K IC H  u ro c z y s to ś ­
c ia c h  ja k ie  z o k a z j i  50 -Iee ia  Z w ią ­
z k u  P o la k ó w  w  N ie m c z e c h  o d b y ły  
s ię  o s ta tn io  w  S zcze c in ie , ż y w y  n -  
d z ia ł b r a l i  h a rc e rz e  H u fc a  S ze ze c in -  
Ś ró d m ie ś c ie . k t ó r y  w ła ś n ie  og ło ­
s i ł  k a m p a n ię  „ N A  T R O P IE  B O H A ­
T E R A " ,  z m ie rz a ją c a  do  z d o b y c ia  
im ie n ia  „B O H A T E R Ó W  P O L O N II 
S Z C Z E C IŃ S K IE J " .  K a m p a n ia  z a p o ­
w ia d a  s ię  b a rd z o  c ie k a w ie  i  n a  pe ­
w n o  z b l iż y  m ło d z ie ż y  p o s ta c i b o h a ­
te rs k ic h  P o la k ó w , w a lc z ą c y c h  o 
p ra w o  n a u c z a n ia  p o ls k ic h  d z ie c i 
p o ls k ie j m o w y  i  h is to r i i .

S zcze p  S z k o ły  n r  62 w s p ó ln ie  a 
s a m o rz ą d e m  s z k o ln y m  z a p ro p o n o ­
w a ł,  a b v  s z k o le  te j  n a d a n o  im ię  
A le k s a n d r a  O m ie e z y ń s k ie g o . W n io ­
s e k  z o s ta ł p r z y ję t y  n a  u r o c z y s ty m  
p o s ie d z e n iu  R a d y  P e d a g o g ic z n e j.

Pomysłowa
inauguracja
S Z C Z E P  p r z y  S z k o le  n r  37 

w  S z c z e c in ie  z o rg a n iz o w a ł w  
d n . 26.09. b r .  u ro c z y s tą  in a u ­
g u r a c ję  o b c h o d ó w . 590 ro c z n i­
c y  u r o d z in  K o p e rn ik a ,  k tó rą  
p o łą c z o n e  z in a u g u r a c ją  o b ­
c h o d ó w  K o p e rn  ¡ k a ń s k ic h  w  
c a ły m  H u fc u  Ś ró d m ie ś c ie .

W  p r z y g o to w a n iu  u ro c z y s to ­
śc i z a a n g a ż o w a n a  b y ia  d y r e k ­
c ja .  n a u c z y c ie le  i m ło d z ie ż  c a -  
ło j  s z k o ły .  O d  p o c z ą tk u  w rz e ­
ś n ia  t r w a ł  k o n k u r s  d la  k la s  n a  
n a jle p s z ą  p ra c ę  p la s ty c z n ą  o 
K o p e r n ik u .  Z a s tę p y  h a rc e rs k ie  
w y k o n y w a ły  a lb u m y  o ż y c iu  

.K o p e r n ik a ,  a je d e n  za s tę p  pod  
k ie r u n k ie m  b ib l io te k a r k i  p r z y ­
g o to w a ł w y s ta w ę  . .K o p e r n ik  w  
l i te r a t u r z e “ . S a m a  u ro c z y s to ś ć ; 
p rz y g o to w a n a  p rz e z  n a js ta rs z y  
za s tę p  d z ie w c z ą t, b y ła  c ie k ą - ; 
w a . a  n a w e t  c h w i la m i  h u m o ­
r y s ty c z n a . O g ro m n ą  s y m p a t ię ' 
w id z ó w  z d o b y ł r o z ta rg n io n y  
w ie l k i  u c z o n y , p o r z ą d k u ją c y  
p la n e ty  s y s te m e m  m u s z tr y  
h a r c e r s k ie j.

Z a  to  z a a n g a ż o w a n ie  ca łe j 
s p o łe c z n o ś c i s z k o ły “ do  o b c h o ­
d ó w , za ta k  p o m y s ło w e  p r z y ­
g o to w a n ie  s a m e j in a u g u r a c j i  
— n a le ż ą  s ię  s z c z e p o w e j — h m  
B a rb a rz e  M a ć k o  i  c a łe m u  
s z c z e p o w i d u ż e  b ra w a .



B A N D E R A  s y m b o liz u je  p r z y n a le ż n o ś ć  p a ń s tw o w ą  ja c h tu ,  zaś sza ­
c u n e k ' je j  o k a z y w a n y  's y m b o liz u je  'p rz y 'w ią z a n ie  ż e g la rz a  do  w ła s n e ­
go  k r a ju .  S tą d  d o b r y  o b y c z a j ż e g la rs k i n a k a z u je , a b y  w c h o d z ą c  
b ą d ź  o p u s z c z a ją c  p o k ła d  ja c h tu ,  z w ró c ić  s ię  fr o n te m  d o  b a n d e ry  
i o d d a ć  je j  s a lu t  (o so b y  c y w i ln e  d o k o n u ją  s k ło n u  g ło w ą ) .  D o p ie ro  
po  o d d a n iu  h o n o ró w  b a n d e rz e  m o ż n a  p r z y w ita ć  s ię  z z a ło g ą . W a r to  
tu  w s p o m n ie ć , że te  sam e za s a d y  o k a z y w a n ia  s z a c u n k u  w in n y  o b o ­
w ią z y w a ć  h a rc e rz y  w  p r z y p a d k u  b a n d e ry  lu b  f la g i  n a ro d o w e j ' u m ie ­
s zczo n e j na  m a s z c ie  o b o z o w y m , c z y  te ż  w  h a rc ó w c e  d r u ż y n y .

G A L A  F L A G O W A

Z  o k a z j i  ś w ią t  p a ń s tw o w y c h , k lu b o w y c h  o ra z  p o d c z a s  in n y c h  u r o ­
c z y s to ś c i ( n a  p r z y k ła d  .w iz y t y  N a c z e ln ik a  Z H P ) , na m a s z ta c h  ja c h ­
tó w  p o d n o s i s ie  g a le  f la g o w ą . M o ż n a  ją  -p o d n o s ić  t y lk o  p o dcza s  
p o s to ju  ja c h tu  p rz y  n a b rz e ż u , b ą d ź  n a  k o t w ic y .  T z w . d u ża  g a la  f la  
g o w a  je s t  to  zestaw ' f la g  i  p r o p o rc ó w  k o d u  m ię d z y n a ro d o w e g o  ro z ­
p ię ty  od d z io b u , p rz e z  to p  (s z c z y t)  m a s z tu , aż d o  r u f y .  P rz y  ze­
s ta w ie n iu  f la g  o b o w ią z u je  p rz e s trz e g a n ie  n a s tę p u ją c e j ic h  k o le j ­
n o ś c i : f la g i  . .A '*  j  . .B “ o rą z  p ro p o rz e c  „ i ” . 'n a s tę p n ie  „ C “  i  „ D ”  o ra z  
p ro p o rz e c  „ 2 “  i td .  P o d n o s z e n ia  o ra z  o p u s z c z a n ia  g a li f la g o w e j d o ­
k o n u je  s ie  ró w n o c z e ś n ie  z p o d n o s z e n ie m  o ra z  o p u s z c z a n ie m  b a n ­
d e ry  P o dcza s  ż e g lu g i po d  s i ln ik ie m  m o ż n a  n a to m ia s t p o d n ie ś ć  tz w . 
m a łą  g a le  f la g o w ą . J e s t to  z e s ta w  f la g  i p r o p o rc ó w  k o d u  w e d łu g  
p o d a n e j p o p rz e d n io  k o le jn o ś c i,  r o z p ię ty  w z d łu ż  o b u  w a n t  (b o c z n y c h  
l in  p o d t rz y m u ją c y c h  m a s z t)  p rz e z  to p  m a s z tu .

P R O P O R Z E C  K L U B O W Y

P ro p o rz e c  lu b  in a c z e j w im p e l k lu b o w y  u m ie s z c z a  s ie  w  d n iu  ro z ­
p o c z ę c ia  se zo n u  ż e g la rs k ie g o  na  to p ie  m a s z tu , a o p u szcza  w  m o ­
m e n c ie  z a k o ń c z e n ia  se zo n u . N a ja c h ta c h  h a r c e r s k ic h  o b o w ią z u je  
p r o p o rz e c  h a r c e r s k ic h  d r u ż y n  w o d n y c h  o w z o rz e  z a tw ie rd z o n y m  
p rz e z  G K  Z H P . "

F L A G I  P A Ń S T W  O B C Y C H

Z w y c z a j n a k a z u je , a b y  w p ły w a ją c  d o  p o r tu  z a g ra n ic z n e g o , p o d ­
n ie ś ć  po d  p r a w y m  s a lin g ie m  g ro tm a s z tu  f la g ę  o d w ie d z a n e g o  p a ń ­
s tw a . F la g ę  tę  n a le ż v  u t r z y m y w a ć  w  ty m  s a m y m  m ie js c u  p rze z  c a ły  
czas p o b y tu  w  o b c y m  p o rc ie  P o p o w ro c ie  d o  m a c ie rz y s te j p r z y ­
s ta n i m o ż n a  p o d n ie ś ć  p o d  s a lin g ie m  f la g i  w s z y s tk ic h  o d w ie d z o n y c h

Zafascynowani 
Kopernikiem

re js ie  k r a jó w .
W S T Ę G A  D A L E K IC H  R E J S Ó W .

P o w ra c a ją c e  z d a ls z y c h  (p o n a d  1 0 0 0 -m ilo w y c h ) re js ó w  ja c h ty  p o d ­
noszą  na t r o p ie  g ro tm a s z tu  w s tę g ę  o d łu g o ś c i ró w n e j  t v lu  m i l i ­
m e tro m . i le  m il  m o r s k ic h  p rz e b y to  w  p o d ró ż y . J a k o  c ie k a w o s tk ę  
w a r to  tu  p rz y to c z y ć , że p o w ra c a ją c y  z te g o ro c z n e g o  r e js u  a t la n t y ,  
c k ie g c  ja c h t  . .D a r  S z c z e c in a ”  n ió s ł na „g ro tm a s z c ie  w s tę g ę  o d łu ­
g o śc i n p n ą d  L I,5 m  ,

E T Y K IE T A  ż e g la rs k a  o b e jm u je  ró w n ie ż  w ie le  in n y c h  z w y c z a jó w  
d o ty c z ą c y c h  sp o so b u  z a c h o w a n ia  s ię  ż e g la rz y  w  ró ż n y c h  o k o l ic z ­
n o ś c ia c h  ż v c ia  na  p o k ła d a c h  ja c h tó w .  Z w y c z a je  te  z r o d z iły  s i^  w  
c ią g u  w ie lu  la t  u p r a w ia n ia  ż e g la rs tw a . N a le ż a  do  n ic h  ró ż n o ro d n e  
p r z e ja w y  o k a z y w a n ia  s z a c u n k u  n rz e lo ż o n y m . k o le ż e ń s tw a  w o d n ia ­
k ó w . z a c h o w a n ia  s ie p o d c z a s  w iz y t  i r e w iz y t  H o. O m a w ia n e  w  
trz e c h  o d c in k a c h  a r t y k u łu  za s a d y  e t y k ie ty  ja c h to w e j p rz e s trz e g a n e  
są p rz e z  w ię k s z o ś ć  ż e g la rz y  w s z y s tk ic h  b a n d e r  ś w ia ta . Ic h  p rz e ­
s trz e g a n ie  u m ila  i u ła tw ia  w s p ó łż y c ie  z a łó g  w  czę s to  t r u d n y c h  w a ­
r u n k a c h  ż e g lu g i ja c h to w e j  D la te g o  te ż  c v k l  te n  z a t y tu ło w a łe m : 
. .E ty k ie ta  ja c h to w a  c z y l i  d o b re  z w y c z a je  ż e g la rz y ” . Z .K .

JU Ż  P IĄ T Y  R O K  swej dzia­
łalności rozpoczął liczny  

szczep harcerski im . Gen. A le k ­
sandra Zawadzkiego przy Tech­
nikum  Samochodowym w Szcze 
cinic. Bogata przeszłość zaw ar­
ta jest w  pięknej kronice prowa  
dzonej przez druha Jurka G ry -  
g-jrowicza, w  ciekawych zd ję­
ciach, totemach przywiezionych  
z różnych obozów, b iw aków  i 
zim ow isk. O glądam y je  w h a r­
cówce „z prawdziw ego zdarze­
nia“ , Szczep harcerski jest przy­
słow iow ym  „oczkiem w  głowie“ 
dyrekcji szkoły, co w  dużej m ie­
rze w pływ a na jego dynamikę. 
Poważną rolę w dobrej pracy 
odgrywa też duże zaangażowa­
nie instruktorów -nauczycieli, jak

szczepowego druha M irosław a  
Geniusza i druhny Barbary  W a r  
gol.

O D  P O C Z Ą T K U  now ego  ro k u  h a r ­
ce rs k ie g o  e a ly  szczep zac zą ł p rac o ­
w a ć pod h a s łe m : „ H A R C E R S K I P A ­
T R O N A T  N A D  O B C H O D A M I R O C Z ­
N IC Y  U R O D Z IN  M IK O Ł A J A  K O ­
P E R N IK A ” . N a  p ie rw s zy m  posiedze­
n iu  ra d y  szczepu o m ó w io n o  cci i 
zad a n ia  te j  w ie lk ie j ,  o g ó ln o po lsk ie j 
a k c j i .  W  ciągu  ty g o d n ia  w  k a żd e j 
d ru ż y n ie  o d b y ła  się z b ió rk a , n a  
k tó re j ro z m a w ia n o  o ty m  co zro b ić  
d ia  s ieb ie , d la  in n y c h  d ru ży n  i Ula 
c a łe j szk o ły , aby postać w ie lk ie g o  
p o lsk iego  uczonego , w  jego  500-set- 
n ą ro c zn ic ę  u ro d z in , do b rze  poznać, 
p o d z iw ia ć  i naś la do w ać .

D ru g ie  p osiedzen ie  ra d y  szczepu  
dało  ju ż  k o n k re tn y  p lan  d z ia ła n ia .

D R U Ż Y N A  F O T O G R A F IC Z N A  —  
ja k  p rze d s ta w ia  d ru ż y n o w y  J u re k  
G ry g o ro w ic z  p rzy g o to w u je  w y staw ę

C e dyn i i  C h o jny . W  sum ie  w a ­
ka c je  w  zastępach b y ły  bardzo  
udane, d o s ta rczy ły  n ieza p om n ia ­
nych  w rażeń, za co M a łgos ia  i 
W ło d e k  za p o ś re d n ic tw e m  „T r o ­
p u “  d z ię k u ją  d h  F ra n k ie w ic z o -

H A R C E R S K A  
S Y. U 2 B A 
INFORMACYJNA

@  S Z C Z E G Ó L N IE  u roczyście  
p rzeb iega ła  in a u g u ra c ja  ob­

ch od ów  500-lecia  u ro d z in  M . K o ­
p e rn ik a  w  L O  n r  7 w  Szczeci­
n ie , gdzie  p a tro n a t nad obcho­
d a m i s p ra w u je  szczep h a rce rsk i. 
Szczep ten  od ub ieg łego  ro k u  
zd ob yw a  im ię  M . K o p e rn ik a . W  
ra m a ch  trw a ją c e j k a m p a n ii zdo­
b y w a n ia  im ie n ia  harcerze  z te ­
go szczepu m . in . w  c iągu  tego 
la ta  b ra l i  u d z ia ł w  a k c ji „F ro m ­
b o rk “ .

O P IE R A J Ą C  s ię  na u b ie g ło ­
rocznych  dośw iadczeniach  

ro zp oczyn a ją  p racę ś ro d o w is k o ­
w e  k rę g i in s tru k to rs k ie . „M o ty ­
w y “  o g ło s iły  c ie k a w ą  lis tę  p ro ­
p o z y c ji tem a tyczn ych  na posz­
czególne sp o tka n ia  k rę g ów . W 
nasze j C h o rąg w i n a jw ię c e j k rę ­
gów  rozpoczę ło  sp o tka n ia  w  
hu fcach  S ta rg a rd  i M yś libó rz . 
C zekam y na m e ld u n k i z in nych  
h u fc ó w !

^  Z A S T Ę P O W A  M a łgos ia  So- 
^  wa i zastępow y W łod ek  D w o  
rz y ń s k i z D ębogóry pow . G ry ­
fin o , k tó rz y  w  c iągu la ta  p ro -s 
w a d z ili zastępy N A L , n a p is a li 
do K om en dy C h o rąg w i o c ie k a ­
w e j p racy  sw o ich  zastępów'. Z a ­
s tępy n a w ią z a ły  k o n ta k t z na- 
lo w c a m i z W id u c h o w e j i  w s p ó l­
n ie : u rz ą d z a li w ie le  w y p ra w . 
O p ie k u n  zastępów' — dh  S te fan  
F ra n k ie w ic z  n au czy ł ic h  w ie le  
z zakresu p io n ie rk i h a rce rsk ie j, 
a także  zo rg an izo w a ł d la  zastę­
p ó w  w yc ie czkę  a u to k a ro w ą  do

O TO  n ie k tó re  c z ło n k in ie  zespołu bale tow ego P ałacu  P io n ie ró w  
. w  S o fii, w  czasie ćw iczeń.

Z ujizytą ir  sofij skini 
Pałacu Pionierów

zd ję ć  i p o rtre tó w  K o p e rn ik a , k tó ­
re  u k a żą  s ię  w  g aze ta ch  i czasop i­
sm ac h . M o że  p ó ź n ie j w y k o n a  z n ic h  
a lb u m . R ó w n ież  będzie  d o s ta rc za ła  
z d ję c ia  do g a ze tk i s zk o ln e j o p rac o ­
w y w a n e j p rze z  D R U Ż Y N Ę  S A N I­
T A R N Ą , b o w ie m  d ru ż y n o w a  H a lin a  
O g ra c zy k  in fo rm u je  zeb ra n y c h , że  
d ru ż y n a  je j  p o stan o w iła  p ro w a d z ić  
n a b ieżąco  g aze tk ę , w  k tó re j będą  
u m ie szc zan e a k tu a ln e  w ia d o m o śc i o  
ty m , co się d z ie je  w e  w s zy s tk ic h  
d ru ży n a c h  szczepu , ja k  p rz e b ie g a ją  
k o p e rn ik a ń s k ie  z b ió rk i i im p re z y .  
In fo rm a c je  będą w y w ie s zo n e  n a  w i­
d o czn y m  m ie js c u , o p ra w io n e  w  bo­
g a tą  szatę g ra fic zn ą , ab y  „ p rz y c ią ­
g a ły  o k o " . P o w s tan ie  z n ic h  k r o n i­
k a  szczepu m ó w ią ca  o u d z ia le  d ru ­
ży n  w  obchodach  k o p e rn ik a ń s k ic h . 
R ó w n ież  z ra c ji  s w e j spec ja ln o ś c i 
s a n ita rn e j d ru ż y n a  z a jm ie  się d z ia ­
ła ln o śc ią  K o p e rn ik a  ja k o  le k a rz a ,  
g d yż n ie  w s z y s tk im  jeszcze w ia d o ­
m o , że K o p e rn ik  b y ł c z ło w ie k ie m  o  
w s zec h stro n ny ch  z a in te re s o w a n ia c h .

W a ld e k  Z w o liń s k i i Jan u sz  G e ­
n iu sz  —  fu n k c y jn i D R U Ż Y N Y  T U ­
R Y S T Y C Z N E J  o p ra c u ją , w s p ó ln ie  z  
k o le g a m i, d la  u ż y tk u  szczepu m a p ę  
s z lak u  k o p e rn ik a ń s k ie g o , z o rg a n izu ­
ją  w y s ta w ę  f ila te lis ty c z n ą  ze zb io ­
ra m i zn ac zkó w  o te m a ty c e  „K o s ­
m os“ .

D R U Ż Y N A  M O T O R O W A  — w łą c z a  
się d ru ż y n o w y  Ire n e u s z  J a k le w ic z  
— p o p u la rn ie  n a zw a n y  „ K u rc z a ­
k ie m “ , będzie  d z ia ła ć  pod h as łe m  
„ O D  IK A R A  D O  W S P Ó Ł C Z E S N O ­
Ś C I“ . P o p rze z  f i lm y , d y s k u s je , 
m a js te rk o w a n ie  chcą poznać d ro g i 
m y ś li n a u k o w e j, k tó ra  o<! Ik a r o ­
w y c h  s k rz y d e ł doszła do s ta tk ó w  
m ię d zy g w ie zd n y c h .

C Z E R W O N E  B i iK l i r y ,  ja k  p o d a je  
d ru ż y n o w y  S ła w e k  W o jta lc z y k , u -  
rzą dzą  b ieg  p a tro lo w y  „ S Z L A K IE M  
W IE L K IE J  N IE D Ź W IE D Z IC Y ”  za­
k o ń c zo ny  o g n is k ie m . P rz y  o g n isk u  
p rz e w id u je  się m . in . za g a d k i m a te ­
m a ty c zn e  i an e g d oty  a s tro no m iczn e . 
W  w y k o n a n iu  p ro g ra m u  pom oże  
rzecz ja sn a  D R U Ż Y N A  A R T Y S T Y C Z  
N A , k tó re j „duszą '* je s t d ru h n a  
B a rb a ra  W a rg o l. D ru ż y n a  ta  p rz y ­
g o tu je  ró w n ie ż  w ie c zo rn ic ę , k tó ra  
będzie  f in a łe m  d iii k o p e rn ik o w ­
s k ic h .

W E W S Z Y S T K IC H  druży­
nach odbędą się też m ini-sesje  
naukowe. Najlepsze referaty, o- 
pracow ania i wystąpienia będą 
wykorzystyw ane na lekcjach w y  
chowawczyeh w e wszystkich  
klasach. Harcerstw o bowiem  bę­
dzie organizacją wiodącą, która  
m a rozciągnąć „dni kopernikow ­
skie“ na całą szkolę. Oprócz 
Z M S  pomoc harcerzom ofiaro­
w ali nauczyciele historii, m ate­
m atyk i, dyrekcja. W ięc nie ty l­
ko 200-osobowy szczep, ale cala  
szkoła zaangażowana została w  
obchody w ie lk ie j rocznicy i  za­
fascynowana postacią M ik o ła ja  
K opernika. K .M .

D O G A C T W E M , s ła w ą  i  b łas­
z k ie m  tego pa łacu  są dz iec i. Pa 

la c  P io n ie ró w  w  S o fii, s to lic y  
B u łg a r ii,  p rz y g a rn ia  4000 p ion ie  
ró w , p ra c u ją c y c h  w  60 kó łkach  
i  d rużynach .

W  G A B IN E C IE  P L A S T Y C Z ­
N Y M  p an u je  ożyw ie n ie . Na po­
d łodze  leżą rozrzucone  d z ie s ią tk i 
k o lo ro w y c h  ry s u n k ó w . Będzie  
w ystaw a  i m a li m a la rze  p rry g o  
to w u ją  się gorączkow o, w y b ie ­
ra ją . u k ła d a ją . Na k o ry ta rzach  
u rządzono  w ys ta w ę  p ra c  n a j­

m łodszych  a m a to ró w  fo to g ra f ik i.  
1 tu  dziecięce g ło w y  z zacieka­
w ie n ie m  i  uw agą w p a tru ją  się 
w  zd jęc ia , ocen ia ją ...

Z E S P Ó Ł  T A N E C Z N Y  „ Ś w ie ż a  w iq  
z a n k a “  o b c h o d z ić  b ę d z ie  25 ro c z n i­
cę sw e g o  is tn ie n ia  C z y n io n e  są 
o s ta tn ie  p rz y g o to w a n ia  d o  u ro c z y ­
s to ś c i. Z n a n e  ze s w y c h  w a lo ró w  
a r ty s t y c z n y c h  ró w n ie ż  i poza g r a ­
n ic a m i B u łg a r i i  s ą : c h ó r  d z ie c ię c y ,  
F i lh a im o m a  „ P io n ie r “ , zesp ó l fo l - 
k lo r y s ty c z n y  i b a le to w y , p io n ie rs k i  
te a t r  d ra m a ty c z n y ,  te a t r  la lk o w y .  
K ó łk o  e tn o g ra f ic z n e  o s ią g n ę ło  o g ro m  
ne  s u k c e s y  w  F in la n d i i .  B e lg ii.  A n  
g h i.  W y s ta w ia n a  ta m  b y ła  e k s p o z y

G A B IN E T  k ó łk a  „7.dolne ręce 
w y k o n u ją  d eko ra c je  p a łacu  na w sze lk iego  ro d za ju  św ię ta  i u ro  
c z ys to śc i F o to : SOF1APRESS

c )a , k tó ra  u p rz e d n io  zo s ta ła  w y s o ­
k o  o c e n io n a  w  m u z e u m  d z ie c ię c e j 
lu d o w e j  tw ó rc z o ś c i w  D e lh i.

W IE L U  p io n ie ró w  b ie rz e  u d z ia ł w  
p ra c a c h  lc ó le k  p r z y  s e k c j i  „ N A U K A  
I  T E C H N IK A ”  M a ją  d o  w y b o ru  
s p o ro  d y s c y p l in :  a w io m o d e la rs tw o ,  
m o d e la rs tw o  o k rę to w e , fo to  i  k in o -  
te c h n ik a  c h e m ia  b io lo g ia  i . . .  k ic ia  
c ia rs tw o . P io n ie r z y  z te g o  k ó łk a  
d a li  ju ż  s z k o ło m  ty s ią c e  s a d z o n e k  
i  m o g ą  się  p o s z c z y c ić  ic z o ro w ą  
o ra n ż e r ią .  U czą  s ię  n ie  t y l k o  h o d o  
w a c  k w ia ty ,  le c z  ró w n ie ż  s z tu k i  
u k ła d a n ia  ic h  o s w a ja ją  s ię  z p r a ­
w a m i e s te ty k i  a r c h it e k tu r y
w n ę trz

D Y S C Y P L IN Y  S P O R T O W E  są tu  
n a  w y s o k im  p o z io m ie . N a  o s ta tn ic h  
k r a jo w y c h  z a w o d a c h  w  g im n a s ty c e  
a r ty s t y c z n e j,  ic  k tó r y c h  w s p ó lz a w o d  
n ie ż y ty  d o m y  p io n ie rs k ie  z c a łe j 
B u łg a r i i  p rz e d s ta w ic ie le  P a ła c u  zdo  
b y l i  4 z ło te  i  2 s re b rn e  m e d a le .

M O Ż N A  jeszcze dużo p isać: 
o k lu b ie  p rz y ja ź n i m ię d z y n a ro ­
d o w e j i o k lu b ie  p rz y ja c ió ł a r­
m ii.  o sa li b a jek , o .,w eso łych  so 
botach ’".. A le  na jw ażn ie jsze , o 
czym  n ie  w o ln o  zapom nieć, to  
dew iza  p io n ie ró w :  „ p rzekaż  nau  
czone sw ym  tow arzyszom ’1. W y ­
c h o w a n k a m i p a ła cu  są i  u czn io ­
w ie  i  nauczyc ie le . D z ie lą  się o n i 
s w y m i w ia d o m o śc ia m i i  u m ie ję t  
n c ś c ia m i z k o le g a m i i  p rz y ja ­
c ió łm i, a p rz e d m io ty  zrob ione  
przeź n ic h  służą ja k o  pom oc na­
u k o w a  w  szko łach . Bo ja k  m ó­
w i  d y re k to rk a  pa łacu  p a n i Spa- 
soiva.

—  U czym y p io n ie ró w  n ie  t y l ­
k o  m a js te rk o w a ć , u c z y m y  ich  
być spo łe czn ika m i z w y s o k im  po 

C z ło n k o w ie  tego k ó łk a  sam i czuc iem  o byw a te lsk ie go  obow iąz  
ku.

E L E N A  W L A S Z K A

P IO N IE R Z Y  z k ó łk a  m o d e la -  
rz y  o k rę to w y c h  s o fijs k ie g o  pa­
łacu .

. .H A R C E R S K I T R O P ”  -  m ie  
sięczny d o d atek  „ K u r ie r a
s zc zec iń s k ie g o ”  w y d a w a n y
p rzy  w s p ó łu d z ia le  K o m e n d y  Z a  
c h o d n io -p o m o rs k ie j C h o rą g w i 
Z w ią z k u  H a rc e rs tw a  P o ls kieg o . 
R ed a gu je  K o le g iu m .

T e le fo n y :  s e k re ta rz  re d a k c ji 
„ H a rc e rs k ie g o  T ro p u ”  — 430-21 
w e w n . 79 k ie r .  w y d a . p ro p a ­
g an d y  K o m e n d y  C h o rą g w i —  
244-71.

L is ty  p ro s im y  k ie ro w a ć  , pod  
ad re se m : „ K u r ie r  S zc zec iń sk i” , 
Szczec in , p i. H o łd u  P ru s k ieg o  
4. „ H a rc e rs k i T ro p “ ,

*
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M Y S Z  — M A S Z Y N IS T K A ?

W  J E D N Y M  r, p o łu d n io w o ­
a m e ry k a ń s k ic h  b iu r  d e te k ty w i  
s ty czn yc h  p rze z  k i lk a  d n i z  
rzę d u  s e k re ta rk a  k a n c e la r ii,  
p rzyc h o d ząc  ra n o  do p ra c y , 
s tw ie rd z a ła  ś lad y  ja k ie g o ś  in ­
t ru z a . O f ia rą  n a p a s tn ik a  b y ła  
zaw sze  ta ś m a  m a s zy n y  do p i­
s a n ia  —  n o c n y  gość z ry w a ł  
ją  ze szp u le k  1 z ło ś liw ie  m o ­
t a ł.  In n e  p rz e d m io ty  pozosta­
w a ły  n a  sw yc h  m ie js ca ch  n ie ­
naru s zo n e . D o ch o d zen ia  n ie  da  
w a ły  re z u lta tu , w obec czego  
sze f b iu ra  p o zo staw ił n a  noc  
w  k a n c e la r ii d w óch  d e te k ty ­
w ó w . W in o w a jc ą  o k a z a ła  się... 
m y sz z t ro jg ie m  p o to m s tw a . Z  
n as ta n ie m  n o c y  m y s ia  ro d z in a  
ro zp o c zy n a ła  za b a w ę  w  w o że­
n ie  się n a w ó z k u  m a s zy n y .

U L U B IE Ń C E M  m a ry n a rz y  i  
p la żo w ic zó w  ra d z ie c k ie j C z a r­
n o m o rs k ie j R iw ie ry  je s t  o k a ­
z a ły  k o t s ja in s k i W a ś k a . k tó -

furiat leit ciekawił
r y  n ie  ty lk o  n ie  b o i się w o d y , 
a le  d o sk o na le  ło w i ry b y . Z  po  
k ła d u  ło d zi ra to w n ic z e j, n a  
k tó rą  sa m  się za m u s tro w a ł, 
u w a ż n ie  c z a tu je  n a  zd obycz i 
k ie d y  u jr z y  pod p o w ie rzc h n ią  
ry b ę  — bez n a m y s łu  skacze  
do  w o d y . W a ś k a  n a  s ta le  „ z ła  
p a ł w ia t r  w  żag le '*  i k i lk a k r o t ­
n e  p ró b y  o d c ią g n ięc ia  go od  
m o rza  n ie  d a ły  re z u lta tu . Z a ­
w sze p o w ra c a ł n a  p rzys tań  i 
d łu g o  o c ze k iw a ł n a  sw o ją  
łó d ź . W  ten  sposób został n a  
sta łe  c z ło n k ie m  je j  za łog i.

L O S IE  W  C E N T R U M  R Y G I

D O  C Z Ę S T Y C H  gości m ia s t  
ło te w s k ic h  n a leżą  o s ta tn io ... 
łos ie , k tó re  d o c ie ra ją  n a w e t do  
g w a rn eg o  c e n tru m  R y g i. P o w o  
d u ją  za to ry  w  k o m u n ik a c ji i

tru d n o  je  z m ia s ta  w y p ro s ić . 
N ie  b o ją  się lu d z i. S k u te czn ą  
m e to d ą  c h w y ta n ia  le śn y ch  go­
ści s ta ło  się a p lik o w a n ie  im  
s iln y c h  d a w e k  ś ro d k ó w  n as en ­
n y c h . N ie g ro ź n y  s trza ł ze spe­
c ja ln e g o  p is to le tu  n a ty c h m ia s t  
u s y p ia  zw ie rzę  i  w te d y  m ożna  
je  z u lic y  z a b ra ć  do ZO O  
lu b  w y w ie ź ć  d o  lasu .

W  Ż O Ł Ą D K U  K A S Z A L O T A

M A Ł O  jeszcze u nas p o p u la r  
n e  k a lm a ry  są p rz y s m a k ie m  
z n a k o m ity m , n ie z m ie rn ie  p rzy  
ty m  p o ż y w n y m , o c z y m 'ś w ia d  
c zy  n a u k o w a  a n a liza  m e n u  k a -  
sza ło ta . T e n  w ie lk i sm akosz  
je s t  b a rd zo  w y b re d n y  i o d ży ­
w ia  się z n a k o m ic ie , w e d łu g  
w s ze lk ic h  zasad d ie te ty k i

w spó łcze sn e j. S ta ra n n ie  do b ie ­
ra  sobie ja d ło sp is , k tó ry  s k ła ­
d a się z w ie lu  ró żn o ro d n y ch  
ry b . m ię c za k ó w  i ponad  20 od­
m ia n  k a lm a ró w . T a k  się dz ie ­
je  w ted y  k ie d y  ka s za lo t m a  
d u ży  w y b ó r p o k a rm u ;  w  
d n iac h  chu d y ch  z ja d a  w szyst­
ko , co p o padn ie . K o le k c ja  m u ­
zeu m  m o rs k ie g o  w e  W ła d y w o -  
stoku  ek s p o n u je  p rze d m io ty  
w y ję te  z ż o łą d k a  ka sza lo ta . m . 
in . k a w a ł h u r ty  d re w n ia n e g o  
s ta tk u , pęc zk i d ru tu  w  to rb ie  
p la s ty k o w e j, b u te lk i 1 in n e  k u ­
rio za .

IN W A Z J A  M E D U Z

N IE Z W Y K L E  z ja w is k o  in w a ­
z ji m e du z  z a n o to w a li na sw ym  
w y b rz e ż u  m o rs k im  ic h tio lo d zy  
ru m u ń s c y . W  s ie rp n iu  w  m e­
trz e  k w a d ra to w y m  w ód po­
w ie rzc h n io w y c h  zn a jd o w a n o  6 
do 10 e g ze m p la rzy  te j  fa u n y  
m o rs k ie j. N a u k o w c y  w y ja ś n ia ­
ją  to  z ja w is k o  w y ją tk o w o  w y ­
so k ą te m p e ra tu ra  w o d y  (28— 
30 st. O  i szczególną a k ty w ­
nośc ią  w ia trów '.

HARCERSKIE
STEMPLE

okolicznościowe

Kto zdobył 
nagrody PZU?
O S T A T N I k o n k u rs  „H a rc e rs k ie g o  T ro p u “  p o lega ł n a  o d g adn ięciu  h a ­

sła p ro p ag u ją ce g o  ubezp ie cze n ie  d z ie c i s zk o ln y c h . P ra w id ło w o  odgad ­
n ię te  has ło  b rz m ia ło :

W s z y s c y  u c z e s tn ic y  k o n k u r s u  o ra  
w id ło w o  o d g a d li  h a s ło , w ie r z y m y  
te ż . że  r z e c z y w iś c ie  p rz y p o m n ie li  
ro d z ic o m  o  k o n ie c z n o ś c i w y k u p ie ­
n ia  p o l is y  P Z U . o  eo  za p e w n e  ap e  
do w a la  iu ż  D an i w y c h o w a w c z y n i.

D R O G Ą  lo s o w a n ia  5 n a g ró d  u fu h  
d o w a n y c h  p rz e z  O d d z ia ł W o je  w ó d z  
k i  P Z U  — p i łk a  j  4 p ły t y  d łu g o g ra  
ją c e  p r z y p a d ły  n a s tę p u ją c y m  c z y te l 
n ik o m  „ H a r c e r s k ie g o  T r o p u “ :

A n d r z e jo w i  C h y l iń s k ie m u  — ucz . 
k l .  V I  s z k o ły  19. z a m . p r z y  u l .  S ło ­
w a c k ie g o  6/12 — p i ik a  d o  g r y  w  
s ia tk ó w k ę .  T e re s ie  D u m ie  u cz . k l .  
V I I I  S z k o ły  P o d s ta w o w e j w  C z a rn o  
g ło w a c h  w  D ow , G o le n ió w . S ła w o ­
m ir o w i  Reezce. u cz  k l.  V I  s z k o ły  
n r  16. z a m . p r z y  u l  W ie rz b o w e j 124. 
I r e n ie  W c is ło  ucz . k l  I I  c I-O  n r  
1. za m . u l. M ic k ie w ic z a  79/5 i  ITT 
z a s tę p o w i 53 D H  im .  J a n k a  K ra s ie  
k ie g o  p r z y  S z k o le  P o d s ta w o w e j n r

NIE MA TO JAK 

HARCERSKA PIOSENKA

„OGNISKO 
NAD RZEKĄ"

S ło w a :  J K le rs l  
M u z y k a :  J . D a rg te l

L  W ie c zo re m  g d y  w  n ie b ie  
g w ia z d  ty s ią c  ro zb ły s ło , 
n ad  rz e k ą  h a rc e rze  
o b s ie d li ognisko .
C ie m n ia ły  o poda l 
sosnow e o lb rz y m y , 
la s  Ś p iew a ł t  w oda. 
i  s ło w ik  z o ls zy n y  
R E F R E N :
S e rce  ro zśp iew a n e , za p a trz o n y

w z ro k .
W s zys tk ic h  n a p o la n ie  łą c zy

ś w ia tła  k rąg .
S p o k ó j p ły n ie  rz e k ą  pośród

se n n yc h  g w ia zd , 
w ia t r  k o łys ze  le k k o  o g n ia  tu lo tk i 

k r z a k .

i .  Ś p ie w a ją  zas tęp y
z e  w s zy s tk ic h  n a m io tó w , 
a  z łą k i  — m g ły  s iw e . 
a  z b o ru  — z ó rz  zło to .
N ie to p e rz  p rze le c ia ł 
sp łos zo n y p iosenką , 
cos szepnął w  se krec ie , 
p rz e z  ś w ia tło  się p rz e m k n ą ł 
R E F R E N :
S e rce  ro zśp iew a n e ... U d.

S Z C Z Ę Ś L IW C Y  m o g ą  z g ła s z a ć  s ię  
p o  o d b ió r  n a g ró d  w  r e d a k c j i  . .K u ­
r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o “ . Dl H o łd u  
P r u s k ie g o  8. p o k ó j 55. w  go dz . od  
10 d o  15 p rz y n o s z ą c  ze  sob ą  le g i­
ty m a c je  s z k o ln a  Z a m ie js c o w y m  na  
g r o d y  w y ś le m y  po cz ta .

Z a c h ę c a m y  d o  ro z w ią z a n ia  d z is ia j 
o g ło s z o n e g o  k o n k u r s u .

Uśmiechnij się
C IO C IA  z w ra c a  się do  sio ­

strze ń ca  :
— P o d s ta w  rą czk ę  P a w e łk u , 

n as yp ię  ci o rzes zkó w .
— P roszę ra c z e j daś ta tu s io -

— T a k  b a rd zo  ko chasz t a ­
tusia?

—  N ie , a le  ta tu ś  m a  w ię ks zą  
rę k ę ...

P IE R W S Z Y  d z ie ń  G rze s ia  w  
szk o le  za k o ń c zy ł się szczęśli­
w ie . D o  d o m u  p rzy s ze d ł bardzo  
zad o w o lo n y .

— N o , ja k  ta m  b y ło  w szko­
le  — p y ta  ta ta .

— P ię k n ie , a le  ju t r o  m uszę  
ta m  je szc ze ra z  iść, bo n ie  
s k o ń c zy liś m y  w s zys tk ie go  —■ od 
p o w ie d z ia ł G rześ.

— W Y O B R A Ź  sobie p rz e ­
m o k łe m  w c z o ra j do n itk i.  Je­
d y n ie  co zo sta ło  suche to  p a­
raso l.

— J a k im  cudem ?
— Z w y c z a jn ie , zap o m n ia łe m  

go  w  dom u.

W  P A R K U  n a  ła w ec zce  sie­
d z i d w óch  s ta rszy ch  pan ó w . 
W  p e w n y m  m o m e nc ie  je d e n  z 
n ich  zw ra c a  się do  d ru g ieg o  
m ó w ią c :

— P a ń s k ą  tw a rz  w id z ia łe m  
ju ż  gdzie  in d z ie j...

— N ie m o ż liw e  — o d p ow iad a  
zag a d n ię ty . Od u ro d zen ia  noszę 
ją  na ty m  s a m y m  m ie js cu .

Dźwięczqcy zbiór
B A R D Z O  in te r e s u ją c ą  k o le k c ję  ze ­

b ra ł p a n  S ta n e k  ( f la c h  z m ie js c o ­
w o ś c i K a s p e rs k ie  H o r y  na  M o ra ­
w a c h . C h o c ia ż  z z a w o d u  je s t  o n  
d e n ty s tą , je g o  h o b b y  z w ią z a n e  je s t  
z  re g io n e m , w  k tó r y m  s ię  u r o d z i ł  
i  g d z ie  o b e c n ie  m ie s z k a . O d  10 la t  
g ro m a d z i o n  d z w o n k i p a s te rs k ie  n o ­
szon e  p rz e z  o w ce , k o z y  i  k r o w y .  
K o le k c ja  U czy  o k o ło  14Ó d z w o n k ó w  
w y k o n a n y c h  z ró ż n y c h  m a te r ia łó w ,  
o  r ó ż n y c h  k s z ta łta c h  i  w ie lk o ś c ia c h .  
R ó ż n ią  s ię  o n e  ta k ż e  ro d z a ja m i  
d ź w ię k ó w .

P a n  V la c h  u w a ż a , Se w y ró b  
d z w o n k ó w  p a s te rs k ic h  je s t  je d y n y m  
r z e m io s łe m , k tó re  o p a r ło  s ię  n o io o -  
c ze sn o śc i i  z a c h o w a ło  s ta re , t r a d y ­
c y jn e  w z o ry , a ic h  d ź w ię k  p r z y p o ­
m in a  m u  g ó r y  i  w y p o c z y n e k  i  s tą d  
u p o d o b a n ie  d o  k o le k c jo n o w a n ia  p a ­
s te rs k ic h  d z w o n k ó w .

N a jc ie k a w s z y m  e k s p o n a te m  to  je ­
go  z b io rz e  je s t  d z w o n e k , a w ła ś c i­
w ie  d z w o n  w a ż ą c y  a ż  4,5 k g , k tó re  
go  d ź w ię k  s ły s z a ln y  je s t  w  p r o m ie ­
n iu  5 k m .

HARCERSKA' AKCJA-LETNIA - 19/2
J A K  Z  R O G U  o b f i to ś c i  s y p n ę ły  W  

ty m  r o k u  d a to w n ik i  o k o l ic z n o ś c io ­
w e  z w ią z a n e  z te m a ty k ą  h a rc e rs k ą , 
p o w ię k s z a ją c  z b io ry  f i la te l is tó w ,  
19.I I . 72 r .  U P T  F r o m b o r k  s to s o w a ł 
d a to w n ik  z  p o d o b iz n ą  M . K o p e rn ik a  
o  t r e ś c i :  F r o m b o rk  s y m b o le m  h a r ­
c e rs k ie g o  h o łd u  M ik o ła jo w i  K o p e r ­
n ik o w i.  W  ty m  s a m y m  d n iu  UPT? 
K o s z a l in - l  s to s o w a ł d a to w n ik  z o k a  
z j i  M ło d z ie ż o w e j W y s ta w y  F i la te l i ­
s ty c z n e j Z ie m i K o s z a l iń s k ie j p rz e d ­
s ta w ia ją c y  k r z y ż  h a r c e r s k i i  p o -  
p ‘ e rs ie  M . K o p e rn ik a .

U rz ą d  P o c z to w y  Ł 6 d ź -1  w  d n iu  
R.V.72 r . s te m p lo w a ł p r z e s y łk i  d a ­
to w n ik ie m  o  t r e ś c i :  H u f ie c  Z II-P  P o ­
le s ie  im .  P o w s ta ń  cze i .P o c z ty  H a r ­
c e r s k ie j,  a  w  d n iu  2 t.v .7 2  r .  n o w y  
d a to w n ik :  Z lo t  B a łu c k ie g o  H u fc a  
„ P r o m ie n is t y c h “  w  h a r c e r s k im  le s ię  
X X - le c ia  P P R . N a p is  w k o m p o n o w a ­
n y  z o s ta ł w  s y m b o lic z n e  J o d e łk i.

l .V I ,7 2  r . K o ło  F i la te lis ty c z n e  p r z y  
G łó w n e j K w a te rz e  H a rc e rs tw a  z o r ­
g a n iz o w a ło  P o k a z  F i la te lis ty c z n y  u -  
p a m ię ln io n y  d a to w n ik ie m  z  .sym bo­
le m  B u d o w y  C e n tru m  Z d r o w ia  
D z ie c k a , n a d  k tó r y m  p a tr o n a t  s p r a ­
w u je  Z H P . X V - le c ie  H u fc a  Z H P  im *  
J a n a  H e w e liu s z a  o d n o to w a ł p r z y  
p o m o c y  d a to w n ik a  o k o l ic z n o ś c io w e ­
go z  d a tą  10.VI.72 r .  U rz ą d  P o c z to ­
w y  G dań sk-.? . W  d z ie ń  p ó ź n ie j 
w s p a n ia ły  d a to w n ik  s to s o w a n y  b y ł  
w  u rz ę d z ie  p o c z to w y m  Ł ó d ź -1 . R y ­
s u n e k  d a to w n ik a  to  s k r z y n k a  po cz­
to w a  i  z n a k  P o ls k i W a lc z ą c e j z  n a ­
p is e m : H u f ie c  ' L ó d ź -P o le s ie  im .  
P o w s ta ń c z e j P o c z ty  H a r c e r s k ie j.  
C Z U W A J !  —  p o z d ra w ia  C h o rą g ie w  
Z ie m i Ł ó d z k ie j  im .  G w a r d i i  L u d o ­
w e j w  d n iu  n a d a n ia  im ie n ia .  W  
ty m  s a m y m  d n iu  U P T  P o lic h n o  
k .  R a d o m s k a  u c z c i ł  Z lo t  C h o rą g w i 
Z ie m i Ł ó d z k ie j  im .  G w a r d i i  L u d o ­
w e j.

O d l . V I I . ~ 3 l.V H I.7 2 . U P T  B r a n ie ­
w o  s to s o w a ł b a rd z o  c ie k a w y  d a ­
to w n ik  ( p a t rz  r y s u n e k )  p r o p a g u ją c y  
A k c ję  L e tn ia  1072, n a to m ia s t  U P T  
F r o m b o rk  k o le jn ą  a k c je  p o d  k r y p ­
to n im e m  „ O p e ra c ją  1001 — F r o m ­
b o r k “ . T e g o ro c z n a  „ M A L T A "  w  
C h o rz o w ie  to  ta k ż e  p a m ią tk a  w  p o ­
s ta c i p ię k n e g o  d a to w n ik a  s to s o w a ­
n e g o  w  m ie s ią c u  I ip c u  p rz e z  U P T  
C h o rz ó w - l .  I  w re s z c ie  V I  p g ó ln o p o l  
s k ie  Ig rz y s k a  M ło d z ie ż y  S z k o ln e j w  
L o d z i to  ta k ż e  c ie k a w y  d a to w n ik  
s to s o w a n y  w  d n ia c h  22—28.VTf.72 
p rz e z  U P T  Ł ó d ź - t .  w  k tó r y m  p ro ­
je k ta n t  o b o k  r y s u n k ó w  s p o r to w y c h  
w k o m p o n o w a ł i n ic ja ły  n a s z e j o r ­
g a n iz a c j i  h a r c e r s k ie j.

In n  Jó ze f G R A B A R C Z Y K

Tu konkurs
D Z IS IE J S Z E  z a d a n ie  k o n k u r s o w e  

p o le g a  na  o d g a d n ię c iu  w ie r s z y k a  
z a s z y f ro w a n e g o  w  t y m  o to  d ia g r a ­
m ie . K lu c z e m  d o  ro z w ią z a n ia  je s t  
n a s tę p u ją c y  te k s t  w in ie t k i  t y tu ło ­
w e j :  „D o d a te k  „ K u r ie r a  ¿Szczeciń­
s k ie g o  i  K o m e n d y  C h o rą g w i Z H P  
—  H a r c e r s k i T r o p " .  C h cą c  o d g a d ­
n ą ć  c z te ro w ie rs z  n a le ż y  p rz e p is a ć  
p o d a n e  w y ż e j s ło w a  a n a s tę p n ie  
k o le jn o  po d  k a ż d ą  l i te r ą  n a p is a ć  
c y f r y  o d  1 d o  60. D la  n ie  w y s tę ­
p u ją c y c h  l i t e r  p o d a je m y  o zn a cze ­
n ia :  Ę  -  61. J  — 62. L  — 63. L  — 
64. S — 65. T e ra z  p o r ó w n u ją c  c y f r y  
z d ia g r a m u  z  c y f r a m i w  „ k lu c z u "  
w s ta w ia m y  w  d ia g ra m  o d p o w ie d ­
n ie  l i t e r y ,  a n a s tę p n ie  o d c z y tu je m y  
ha s ło .

N a le ż y  je  n a p is a ć  n a  K A R C T E  
P O C Z T O W E J , p o d a ć  s w o je  im ię , 
n a z w is k o , a d re s , s z k o łę  i k la s ę , i 
w  t e r m in ie  d o  15 p a ź d z ie rn ik a  n a ­
d e s ła ć  p o d  a d re s e m : r e d a k c ja  „ K u  
r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o  „ H a r c e r s k i  
T r o p " .

W ś ró d  a u to ró w  p r a w id ło w o  o d ­
g a d n ię te g o  w ie r s z y k a  r o z lo s u je m y  
5 p ł y t  d łu g o g ra ją c y c h  ł 10 k s ią ż e k  
u fu n d o w a n y c h  p rz e z  n a szą  r e d a k ­
c ję .
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n E W IE N  u bog i w ie ś n ia k  k u p ił na ry n k u  b u ty . P rz y n ió s ł

*  je  do  dom u i  p o s ta w ił na sto le  n ie  m ogąc się n im i na ­
cieszyć. P óźn ie j sch ow a ł b u ty  pod łóżko , a sam poszedł nad  
rzekę  u m yć  się.

B y ło  ju ż  późno i  ro b iło  się coraz c ie m n ie j. Szedł w ie ś n ia k  
ścieżką  i c iąg le  ro z m y ś la ł nad tym , ja k  to  p ię k n ie  będzie  
on w yg lą d a ł w  n ow ych  butach. R ozm a rzy ł się b iedak  ta k  
mocno, że n ie  za uw a ży ł k a m ie n ia  zagradzającego m u  drogę. 
Z  taką  s iłą  u d e rzy ł w  m ego nogą, że aż p rz y s ia d ł z bó lu .

P odm ucha ł w ie ś n ia k  na ska leczony palec, p o m yś la ł i  m ó­
w i:

— Dobrze, że szedłem  boso. JeśU u b ra łb y m  now e  b u ty  
zn iszczy łb ym  je  tak , że n ie m ia łb y m  w  co obuć nog i na 
ś w ię ta !

W ró c ił b iedaczysko do dom u, a m a tka  zobaczyła  k u le ją ­
cego syna i  rzecze:

— N o  t dlaczego me w ło ży łe ś  bu tó w ?  Przecież n ie  ska le ­
czy łbyś sobie nog i!

— Rzeczyw iście  — odrzek  w ie śn iak . Jeś li b ym  w ło ż y ł bu ­
ty  n ie  ska leczy łbym  nogi. A le  skąd b ied a k  'ma w z ią ć  p ie ­
n iądze na now e  bu ty , a noga przecież zagoi się szybko  
sama.

O p o w ie d z ia ł D E L F IN


